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Streszczenie. Ostatnie 20-lecie charakteryzuje się wzrostem tre- 
ści i poziomu dokumentowanych otworów wiertniczych. Równocześnie na 
rezerwowych obszarach górniczych wykonuje się po kilkanaście (serie) 
otworów badawczych. Prace kończę się sporzędzeniem dokumentacji geo­
logicznej zasobów złoZa, w której wykorzystuje się tylko część in­
formacji zawartych w opracowaniach dotyczęcych otworów wiertniczych. 
Nie wykonuje się dalszych prac wskazujęcych procesy i uwarunkowania 
geologiczne lub górnicze w obrębie zbadanego obszaru. W oparciu o 
zespół informacji z serii otworów wiertniczych istnieje możliwość 
określenia między innymi: współzależności między rozwojem sedymenta­
cyjnym i tektonicznym, gazonośnościę, petrografię węgla i skał ota- 
czajęcych a genetycznymi uwarunkowaniami występowania gazów, tempe­
ratury górotworu w otworze lub w rejonie oraz rozwięzania innych 
problemów geologicznych i górniczych. Proponuje się, aby dalsze pra­
ce scalajęce prowadzone były w ramach programu naukowego i przez za­
interesowane instytuty, uczelnie i biura projektowe.

1. WPROWADZENIE

W ostatnim 20-leciu zauważa się istotny wzrost treści i poziomu doku­
mentowanych otworów wiertniczych. Znacznie poszerzył się zakres rzeczowy 

informacji o przewiercanych skałach. Część informacji wyraża się w posta­
ci ilościowej. Określa się Je albo poprzez bezpośrednie pomiary w otworze 
(temperatura pierwotna w górotworze, karotaż geofizyczny) lub ustala się 
badaniami laboratoryjnymi (analizami chemiczno-petrograficznymi).

Równocześnie na rezerwowych obszarach górniczych dla rozpoznania złoża 
wykonuje się przeważnie kilkanaście głębokich (w znaczeniu górniczym) 
otworów badawczych, na przykład dla rezerwowego pola:

Ligota, wykonano serię otworów Panewnlki 1421,
Mikołów, . . .  Mikołów 1414,

Kaczyce, “ " ” Kaczyce 1426

Itd.

Wykorzystanie natomiast współczesnej dokumentacji otworowej uznać na- ■ 
leży za znikomo w stosunku do zawartych - kompleksowych informacji z ca­
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łej serii otworów. Wykorzystanie to ograniczę się głównie do cech pokła­
dów {grubości, głębokości, zapopielehia, typu technologicznego pokładu 
węgla). Następnie na ich podstawie sporzędza się zasobowe napy pokładowe 
oraz opracowuje projekt zagospodarowania górniczego zasobów przemysłowych, 
z wyszczególnieniem zagrożeń górniczych {ogólnie). Górnictwo, na etapie 
projektowania i budowy zakładu, mniej jest zainteresowane w dalszym uogól­
nianiu wyników prac wiartniczo-dokumentacyjnych dla całego obszaru górni­
czego czy części zagłębia. Obecne, fragmentaryczne wykorzystanie wyników 
prac wiertniczo-dokumentaćyjnych ma charakter ukierunkowanego Wyboru za­
gadnienia (praca doktorska, ogólne mapy geotermiczne itd.).

Celem referatu Jest przedstawienie potrzeb i kierunków (a czasem i spo­
sobu) dalszej regionalnej interpretacji licznych informacji, zawarte we 
współczesnej dokumentacji geologicznej otworów wiertniczych.

2. PRACE WIERTNICZE NA ZŁOŻACH KARBONSKICH W POLSCE

Wraz ze wzrostem poziomu dokumentacji następowało też stałe powiększa­
nie się ilości odwierconych metrów. W Polsce, od poczętku lat sześćdziesią­
tych, następuje znaczne uintensywnienie prac geologiczno-wiertniczych, 
zmierzające do rozpoznania nowych złóż węgla kamiennego. Za miernik inten­
sywności prac wiertniczych przyjęto sumaryczne liczbę metrów (mb) odwier­
conych w ciegu roku kalendarzowego ze środków finansowych MGiE i tej czę­
ści nakładów Centralnego Urzędu Geologii, która przeznaczona została ns 
badania złóż karbońskich. Wykonanie zakresu rzeczowego prac wiertniczych 
dla przemysłu węglowego w latach 1960-1982 przedstawia rys, 1. W latach 
tych średnio rocznie wiercono 87,1 tys. mb. W latach 1976-1980 średnio­
roczna liczba odwierconych metrów była wyzsza i wynosiła 127 tys. mb.
W stosunku do tych wyników niekorzystnie wyróżniaję się lata 1981-1982:

w roku 1981 odwiercono 87,2 tys. m, 
a w roku 1982 " 75,6 tys. m.

Liczbę odwierconych metrów w ramach Jednego zadania rozpoznawczego 
wskazuje przykład z kopalni węgla kamiennego “Halemba-Głęboka", dle budo­
wy której - niezależnie od kilku wcześniej wykonanych otworów wiertniczych 
- w latach 1975-1979 odwiercono 12 dołowych otworów (serie BHS I f X I V ) na 

łęcznę ilość metrów 5690 m [lo] .
Na rysunku 1 wskazano także zwięzek pomiędzy intensywnością prac wiert- 

niezo-dokumentacyjnych a przyrostami bilansowych zasobów węgls kamiennego.
W wyżej wymienionym okresie następił znaczny przyrost zasobów bilansowych 

- z 30,0 - 63,0 mld ton. Wykazana korelacja nie Jest zależnością prostę i 
koryguję ję czynniki nie brane pod uwagę w niniejszym artykule (zakres ro­
bót przygotowawczych i eksploatacyjnych, aktualizacja kryteriów bilensowo- 

śći, dokładność stwierdzeń pokładów itd.).
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Wymiernym i scalonym efektem wszystkich prac wiertniczych, górniczych 
i dokumentacyjnych są przedstawione wielkości bilansowych zasobów węgla 
kamiennego. Niewymiernymi efektami sę opracowania uściślające ogólnę bu­
dowę geologiczną zagłębi węglowych (np. LZW) oraz liczne częstkowe (wy­
brane tematycznie) opracowania wynikajęce przede wszystkim z indywidual­
nych zainteresowań badawczych autorów (badania fauny ksrbońskiej, rozwój 
ogniw litostratygraficznych, badania petrograficzne węgli lub skał, mor­
fologia stropu karbonu w spągu utworów mioceńskich ltp.).

3. PROBLEMY I MOŻLIWOŚCI OALSZEGO WYKORZYSTANIA PRAC DOKUMENTACYJNYCH 
OTWORÓW WIERTNICZYCH

Autorom referatu wydaje się. Ze kaZda seria wykonanych na danym obsza­
rze dokumentacji otworowych powinna kończyć się ogólnym "podsumowaniem" 
wyników prac. W zakresie tematycznym i czynnościowym to "podsumowanie" mo­
że dorównywać głównym celom wierceń. Jakimi są: znajomość występowania po­
kładów, ustalenie wielkości zasobów i opracowanie projektów zagospodaro­

wania złoża.
Prace interpretacyjne wychodzę poza ramy działalności przedsiębiorstw 

geologicznych; wymsgaję odrębnych zespołów kadrowych i powinny mieścić się 
w programach prac badawczych. Na przykładzie prac [7] , [9] , [15] , [27|
wskazuje się. Ze oprócz celów poznawczych, mogących naświetlić w innym 
ujęciu dotychczasowe poglądy i teorie, wnoszą one istotne ustalenia o zna­
czeniu utylitarnym (górniczym). Przyszłościowe prace scalające nie będę 
więc pracami ściśle teoretycznymi.

Istotną przeszkodą w prowadzeniu takiej działalności Jest brak formal­
nie określonych wymogów, a w konsekwencji i organizacji takich badań. In­
nymi słowy: brakuje zaleceń o potrzebie (celowości) kontynuowania prac 
dokumentacyjnych o charakterze interpretacyjnym. Takie wytyczne powinny 
wskazywać, które zagadnienia mają być poszerzone, a które stanowić nowe 
kierunki badań, biorąc za podstawę całość wyników prac wiertniczych w da­
nym rejonie górniczym.

W znacznej mierze scalania wyników dokonuje służba geologiczna Instytu­
tu Geologicznego, wnosząc w zasadzie jedyny wkład - w inne niż górnicze - 

wykorzystanie wyników wierceń. Z całą mocą podkreślić trzeba. Ze dla po­
trzeb górnictwa i geologii prace te - aczkolwiek niezmiernie istotne 
nie wyczerpują możliwości wykorzystania informacji zawartych w dokumenta­
cjach geologicznych otworów.

Istotnym problemem w prowadzeniu kompleksowych analiz jest też brak w 
instytucie resortowym i w biurach projektów górniczych zespołów kadrowych, 
mogących prowadzić powyższą działalność. Duży wkład w rozwój, a następnie 
w kontynuowanie prac scalających wnosi i wnosić może kadra naukowe uczel­
ni zajmujących się problematykę geologiczną.
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Reasumujęc, można stwierdzić, że najistotniejszym problemem w prowadze­
niu powyższej działalności jest BRAK odpowiedniego popytu i organizacji 
prac badawczych oraz ściślejszego ukierunkowania tematyki. Ta jednak może 
być (a raczej jest) różnorodna, charakterystyczna dla każdego obszaru gór­
niczego lub większego regionu (zespołu obszarów).

4. GŁÓWNE (OGÓLNE) KIERUNKI KOMPLEKSOWEJ ANALIZY WYNIKÓW 
PRAC WIERTNICZO-DOKUMENTACYJNYCH

4.1. Geodynamlka procesów sedymentacyjnych

Ola Górnoślęskiego Zagłębie Węglowego powszechnie znany jest jeden kie­
runek redukcji mięższości osadów, tj. z zachodu na wschód. Prace [19] ,

[20] . [8] oraz wstępne opracowania [9] , {Z7\ dostarczaję dowodów, że twier­
dzenie to słuszne jest dla określonych warstw stratygraficznych, a w 
szczególności dla utworów nemuru A 1 B. Ola pozostałych serii stratygra­

ficznych kierunki wzrostu ulegaję zmianie. I tak: dla utworów namuru C 
(części górnej) i westfalu generalny kierunek wzrostu mięższości przyjmuje 
się za południowy lub południowo-wschodni. Oalej , istnieję w GZW jednostki 
strukturalne (niecka bytomska [6], kazimierzowska, chwałowicka i inne), w 
których istnieję charakterystyczne kierunki zmian mięższości: najczęściej 
maksymalne mięższości osadów odnoszę się do części centralnej niecki, a 
ku jej brzegom maleję. Te ogólne naświetlenie sugeruję zmiennę w okresie 
karbońsklm geodynamikę procesów sedymentacyjnych. Geodynamlka ta prawdopo­

dobnie zwięzana była z procesami wgłębnymi obniżajęcyml dno basenu sedy­

mentacyjnego. Ne podstawie różnicy mięższości osadów już w obrębie mniej­
szej części zagłębia (kilku obszarów górniczych) ustalić możno pewne wskaź­

niki subsydencji - depozycji dna basenu sedymentacyjnego oraz kierunki Je­
go obniżeń w poszczególnych ogniwach stratygraficznych. Badania mięższo­

ści osadów pozwolę udoskonalić metodę określanie bezwzględnej prędkości 
osiadania [2l] lub względnej - Jsko stosunek najmniejszej i największej 
mięższości osadów wzdłuż linii obserwacyjnych, np. przekrojów geologicz­
nych i otworów wiertniczych. Tę drugę wartość można nazwać wskaźnikiem 

ekwiwalentnym depozycll osadów karbonu w czasie.
W obszarze rozpoznanym stosunkowo dużę liczbę otworów wiertniczych 

istnieje możliwość badania i precyzowania szczegółowych warunków sedymen­

tacyjnych górnego karbonu, a zwłaszcze utworów serii limnicznej [6] , [7] , 
¡24] . W serii utworów limnicznych grubości pokładów eę niewielkie, częste 
sę niespodziewane wymycia i wykllnowania pokładów oraz szybkie 1 istotne 
zmiany właściwości węgla. Pomocę w badaniach tych zjawisk jest kompleksowe 
rozpoznanie, oparte na analizie warunków sedymentacyjnych węgle i skał 
oteczajęcych, zmlerzajęcej do odtworzenie środowiska powstawania danej for­

macji węglonośnej. Najczęściej węgle o znaczeniu gospodarczym zwięzana sę 
z osadami środowisk* deltowego, elumialnego, lagunowo-barierowego i bagien-



40 T. Bromek, R. Drewniak

no-jeziornego. Pokłady węgla stwierdzone sę też w osadach estuarlów równin 
nadbrzeżnych i stożków aluwialnych [3] , [5] , £7} , £12] , [lŚJ , £14] , [l6] . 

& 7] • • [25] .
Wnikliwa analiza aedynantologiczna, poparta wynikami innych badań geo­

logicznych, pozwala odtworzyć nie tylko warunki sedymentacji danej serii 
osadowej, lecz także ustalić jej model facji, co daje przesłanki do pro­
gnozowania cech pokładów (zwłaszcza cienkich i średniej grubości) w róż­
nych rejonach złoża. Pozwala też określić istotne dla eksploatacji trendy 
zmienności pokładów £23] , [24] , £6], Badania sedymentologiczne rozwinięte 
sę w USA, Australii, Wielkiej Brytanii i RFN. Ożywionę działalność w tym 
zakresie obserwuje się w RPA, Indiach i ChRL. W polskim górnictwie rola 
badań sedymentologiczno-litofacjalnych i paleoekologicznych jest skromna.

Sprawę otwartę pozostaje wpływ syngenetycznie tworzęcej się tektoniki 
niecięgłej (uskoków) na rozwój i zssięg sedymentacji utworów karbońskich. 
Prawdopodobnie płaszczyzna uskoku stawała się granicę zbiornika, w którym 
dalsza sedymentacja odbywała się w powstałym zapadlisku - w skrzydle 
zrzuconym [9] , £27] .

4.2. Reinterpretacja poglądów na tektonikę zagłębi węglowych w Polsce

Problematykę tę można przedstawić na przykładach ostatnich prac doty- 
częcych uskoku kłodnickiego £9] , £27] . Ta regionalna dyslokacja, przyna­
leżna do subrównoleżnikowego systemu uskoków w GZW [19] , [2Ó| i jako naj­

dalej na północ wysunięta jednostka tektoniczna tego systemu powstała - 
według S.W. Alexandrowicza - "w trzech etapach ruchów tektonicznych za­
istniałych w środkowym okresie miocenu, a dokładniej w piętrze badenlanu“ 
£l, s. 41l] , £2, 3 . 196-197]. Poględ ten utrwalony Jest zarówno w litera­
turze, Jak i w opracowaniach dokumentacyjnych.

Po roku 1960 w obszarze wzdłuż uskoku kłodnickiego wykonano: 53 głębo­
kie wiercenie, 4 przekopy “przechodzące” przez to zaburzenie oraz rozpo­
częto eksploatację niektórych pokładów w południowej części skrzydła przez 
KWK "Halemba“ i “Zabrze-Bielszowice".

Powyższe prace skłoniły do reinterpretacji dotychczasowych ustaleń geo­
logicznych’ i górniczych oraz poględów wyrażonych w literaturze źródłowej 

na temat tego uskoku. Reinterpretacja dotyczyła:

- względnie dokładnej nowej wersji przebiegu uskoku oraz wielkości Jego
zrzutu w ujęciu regionalnym,

- wieku i mechanizmu powstania uskoku; mianowicie powstał on w górnym
westfalu A , o czym świadczę stropowe pokłady w skrzydle wiszęcya (349 -
- 340 - 337) i dalsza sedymentacja osadów karbońskich aż do 336 - 334
w zapadlisku.

Równocześnie udokumentowano, że płaszczyzna (krawędź) uskoku była pra­

wie pionowym brzegiem dla:

- zbiornika sedymentacyjnego pozostałej części osadów karbońskich (do po-

fcładu 336 - 534)* -;*'i.
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- transgresji morza triasowego i sedymentacji jego otworów,
- transgresji morza karbońskiego (mioceńskiego) oraz akumulacji jego osa­

dów.

W okresie od końcowego karpatianu (25j wzdłuż uskoku i pa południowej Je­
go stronie występiły ruchy obniżajęce, które spowodowały wzmożone erozjy 
denne utworów triasowych i częściowo karbońskich oraz erozję czołowę brze­
gu zbudowanego z utworów karbońskich skrzydła wiszecego. Pionowe ruchy, 
wywołane przypuszczalnie przemieszczaniem się mas (głównie wewnętrz) sko­
rupy Ziemi, a nie naciskani górotwórczymi orogenezy alpejskiej, wywołały 
reaktywację uskoku kłodnickiego. Reaktywacja spowodowała dalszy - lokalny 
wzrost zrzutu uskoku aż do wielkości 480-490 m (w środkowej części obsza­
ru kwk "Halemba“ ).

Podobne analizę można przeprowadzać dla każdej dyslokacji subrównoleż- 
nikowego systemu uskoków w GZW lub innego znaczęcego uskoku. Można też 
aktualizować regionalny ich przebieg (rys. 2), co ma bardzo istotne zna­
czenie (a nawet rzutuje) dla działalności górniczej.

W pracy [20] autor charakteryzuje wpływ alpejskich ruchów tektonicz­
nych na strukturę GZW następująco (między innymi):

- wpływ ten nie jest dobrze poznany,
- dla przeważ8jęcej części zagłębia brak stratygraficznego udokumentowa­

nia wieku rejestrowanych w utworach karbońskich struktur i dyslokacji 
dysjunktywnych w interwale czasu westfal górny - miocen,

- szereg elementów podoioceńskiej rzeźby powierzchni karbonu zwięzany 
Jest z subrównoleżnikowym systemem uskoków (co również bardzo wyraźnie 
dokumentuje się wzdłuż uskoku kłodnickiego; Jest to jego charaktery­
styczna cecha - przyp. R.D.),

- konfiguracja poinwersyjna pola metamorfizmu węgla w zagłębiu wykazuje 
również subrównoleżnikowę orientację.

Powyższe cechy mogę jednakowo przemawiać za waryscyjskim wiekiem sub- 
równoleżnikowej “orientacji struktur alpejskich" w GZW. Tym bardziej że 
Autor podaje, iż orientacja ta ma dwie główne przyczyny:

- odziedziczone jest po orientacji waryscyjskiej,
- podporządkowuje się trendom karpackim.

W okresie orogenezy alpejskiej następowało odnowienie się waryscyj- 
skich systemów dyslokacyjnych wzdłuż równoleżnikowych kierunków. Odno­
wienie to, zwięzane z fazami kimeryjskimi, przejawiało się powiększeniem 
zrzutów uskoków, powstawaniem 8ntytetycznych uskoków, transgresję morza 
triasowego i trzeciorzędowego oraz zwięzanymi z tym wzmożonymi procesami 
erozyjnymi podłoża i brzegów (krawędzi) typu tektonicznego.

Dowodów typu sedyraentacyjno-tektonicznego dla określenia daty uskoku 
może dostarczyć właśnie dalsza analiza uzyskanych materiałów zawartych w 

dokumentacjach geologicznych otworów wiertniczych.
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4.3. Geometria otworowa dla oaadów karbońskich

Temperatura i ciśnienie górotworu należę do czynników warunkujących wy­
bieranie zasobów, szczególnie na dużych głębokościach w znaczeniu górni­
czym. Trudno obecnie przesędzić, który z tych czynników stanowi decyduję- 
c? barierę tecbnicznę. Natomiast pierwszym i jedynie wiarygodnym źródłem 
danych o temperaturze górotworu sę pomiary w otworach wiertniczych, W każ­
dym otworze od przeszło 20 lat wykonuje się w sposób cięgły pomiar tempe­
ratury termometrem elektrycznym. Następnie sporządza się teroograa, na 
podstawie którego z dokładności? do 0,1°C (lub większę - w zależności 
m.in. od skali ternogramu) oraz do 0,5 m głębokości można odczytać tempe­
raturę przewiercanej skały. Tersnogramy sporządza się w skali pionowej 
1:500, a temperaturę przedstawia się jako 1° * 1 cm lub 1° *■ 2 cm (rza­
dziej). Dokładność te Jest wystarczająca do uchwycenia nagłych zmian tem­
peratury w każdej grubszej od 0,5 m warstwie. Stosowans obecnie technika 
pomiaru przedstawia względnie wysoki poziom, a termogram stanowi integral­

ną część dokumentacji geologicznej otworu.
Z całego zakresu wykonanych wierceń (rys. l), informacje o temperatu­

rze pierwotnej górotworu zostały w zassdzie wykorzystane tylko do opraco­
wania map geotermicznych GZW dla czterech poziomów głębokości: 250, 500, 
750 i iOOO m poniżej poziomu morza [is] . Przyczyną tego stanu jest brak 
praktycznych metod badań i nieznajomość korzyści. Jakie może przynieść 
analiza rozkładu temperatury w otworze, a w szczególności (rys. 3):

- pionowego przemieszczania się temperatury,
- jednostek wyrażających zmiany,
- istoty i miejsca snomalii temperatury.

Z tymi zagadnieniami wiąże się też ustalenie środowiska skalnego oraz 
wpływu temperatury na właściwości fizykomechsniczne lub na procesy geo­
chemiczne w części udostępnionych otworem wiertniczym skał.

Pionowy rozkład temperatury Jest funkcją głębokości. Można rozkład 
temperatury w otworze przedstawiać dwoma metodami, mianowicie:

- graf iczno-analityczną, istotą której jest opracowanie dla każdego otwo­
ru modelu geotermicznego górotworu i stopnia geotermicznego wraz z Jego 

wielkości?,
- statystyczną, dzięki której wzrost temperatury wraz z głębokością można 

przedstawić w funkcji matematycznej:

T « A - 8 . (H )
g(y>

gdzie:
t • temperatura pierwotna górotworu t
P g ( y ) \

H - głębokość w otworze (względem poziomu aorza;,
A*! B - współczynniki równania regresji liniowej temperatury górotwo-

: .
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Dla obazaru projektowanego do zagospodarowania górniczego można usta­
lić jedno równanie linii temperatury pierwotnej górotworu, określając go 
bądź to w oparciu o zbiór danych z zespołu otworów wiertniczych, bądź to 
z pojedynczego otworu wykonanego w tym rejonie. Za pomocą takiego równa­
nia (równań) możn8 będzie określić temperaturę pierwotnę górotworu na do­
wolnej głębokości (poniżej wpływów atmosfery) lub głębokość występowania 
założonej temperatury.

Częstkowe przebiegi i zmiany temperatury górotworu na całej długości 
otworu wiertniczego dokładnie odzwierciedla stopień geotermiczny 1 mały 
stopień geotermiczny wyrażajęcy, co ile metrów (lub jego część) zmlenis 
się temperatura o 0,1°C (rys. 3).

Stopień geotermiczny lub Jego dziesięta część w przeciwieństwie do 
gradientu geotermicznego (n°C/100 m) jest jednostkę dokładniejsza, bar­
dziej czułę, ponieważ pozwala wykryć i przedstawić zmiany temperatury 
Skał w dokładnie udokumentowanym środowisku litologicznym, głębokości wy­
stępowania tego zjawisko oraz w ściśle określonym interwale ciepła. 
Uśrednianie stopnia (czy gradientu) geotermicznego tak dla celów badaw­
czych, jak projektowych jest błędem.

Zasadniczych studiów lub powstania nowego kierunku badań wymagaję za­
gadnienia korelacji stwierdzonej temperatury pierwotnej w otworze z właś­
ciwościami cieplnymi górotworu (gęstościę ziemskiego strumienia ciepła, 
przewodnością cieplnę i przewodnością temperatury oraz pojemnością ciepl­
ną). Dalszym etspem prac powinno być wykorzystanie zespołu informacji o 
temperaturze do określania na ich podstawie geotermomechanicznych i in­
nych właściwości skał karbońskich. Istnieje potrzeba rozwoju badań nad 
geotermikę skał stwierdzoną otworami wiertniczymi (geotermlkę otworową).

4.4. Związek gazonośności z lltologia złóż węglowych

W polskim górnictwie węgla kamiennego i w geologicznych pracach doku­
mentacyjnych otworów wiertniczych badania gazonośności złóż prowadzi się 
głównie pod kątem określenia ilości gazów (w szczególności metanu) w po­
kładach. Związane to jest ze sposobami zwalczania zagrożenia metanowego. 
Rozwinął się dział tzw. metąnometril. W mniejszym zekresie prowadzi się 
studia n8d chemizmem oraz uwarunkowaniami genetycznymi występowania gazów 
w złożu. Dotyczy to środowiska litologicznego występowania, składu che­
micznego i genezy oraz dużych rozpiętości w ilości gszów w pokładzie: 
od śladowych do maksymalnych wartości przekraczających 15 i więcej 
o3/ t .c.s.w . * \  Spostrzeżenia co do zmienności gazów w z ło ż u  dokumentuje 
się ¡(tabele 1 1 2  orez rys. 4) na przykładzie badań gazonośności przepro­
wadzonych dla kwk "Halemba-Głęboka" [lO] oraz innych kilku głębokich 
otworów odwierconych w latach 1982-1985 na polach rezerwowych w niecce

- czystej substancji węglowej.
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Tabela 2

Zróżnicowane zawartości gazów w pokładach węgla, określona na podstawie 
próbek z dołowych otworów BHS I-XIV, Halemba 87 i 88 w K W K  Haleaba-Głęboka

(wybrane przykłady)

Pokład

Grubość 
pokładu 
od - do

Suma
gazów

MIN
MAX

W tym metanu Ilość 
pró­
bek w 
po­
kła­
dzie

Uwagi
minimum maksimum

3 ,
m /t.c.a.w.

otwór z 
maksyma1- 
nę llo- 
ścię

411 ° t i 0,0-0,004 7,1 BHS VIII 9 l) z przero­
stem

416 0,6-3,0l} 0 ,0-0 ,0 1 9,3 BHS II

418 0,5-2 ,6 0 ,8 0,4 10,0 BHS II 10
11,7

501(502) 3,0-7,2 2,3 
11 ,8

2 , 2 10,69 Ha^ 6nba 
88

BHS III

8 2 ) w otworach 
Halemba 87 
i 88 ozna­
czono tyl­
ko ilość 
CH4 ; brak 
pomiarów 
całkowitej 
ilości ga­
zów w po- 
kładzie

506 1,4-3.4 0,3
20 '

5.8 BHS XIV 6 3) w pokła­
dzie 0 
grubości 
3,4 m

510 4,5-7 ,6
pow.

Iź f

2 , 2 13,9 Halemba 
882

5

głównej GZW. Geneza gazów możliwe Jest do określenis za pomocę trwałych 
izotopów [22] , [29] i ma duże znaczenie dla prac górniczych (eksploata­
cyjnych). Interpretację genetycznę uwsrunkowsó występowania i składu che­

micznego gazów moZna prowadzić tylko w nawięzaniu do geologicznej budowy 
rejonu, a zwłaszcza do składu petrograficznego analizowanych pokładów 
węgla. Powięzanie powyższych pionów badań nie oe Jeszcze w polskim górni­

ctwie tradycji i właściwej pozycji. Stęd też widzi się potrzebę, aby dla 
każdego rezerwowego pola górniczego, na którym odwiercono serię otworów 
badawczych, wykonać zbiorezę intepretację (scalenie) uzyskanych wyników* 
Takę intepretację nogę poprzedzić atudia petrograficzne węgli oraz ehe- 
■iczne i izotopowe wyatępujęcyeh gazów w złożu karbońakiw.
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Rozwój nauki o genetyce gazów karbońskich złóż węglowych w Polsce, 
opartej ne dokumentacyjnych pracach wiertniczych, jak i szerokich bada­

niach petrograficznych, i-otopowych oraz na światowych osiągnięciach ¡29| , 
ma awe uzasadnienie.’.

4,5, Badania petrograficzne niektórych ąkał karbońskich

Zagadnienie dotyczy Większego aniżeli dotychczas wykorzystania tonstaj- 
nów 1 innych tufogenicznyeh skał karbońskich w pracach geologii górniczej. 
W polskiej części GZW stwierdzono około 25 pozycji stratygraficznych z 
tonstajnami, znanymi też jako: tufy, tufity czy bentonity ¡28]. Występuję 
ona w pokładach węgla lub w ich bliskim sęsiedztwle. Poziomy te występuję 
w warstwach od gruszowskich po libięskie.

Tonstajny śródlędowe jako opady tufów wulkanicznych wykazuję stosunko­

wo większe możliwości zachowania i rozpoznania. Mogę być bardzo dobrymi 
wskaźnikami czasu i służyć jako identyfikatory w pracach stratygraficz­
nych do korelacji poziomów stratygraficznych i pokładów węgla nie tylko 

w ramach jednego zagłębia, lecz nawet między zagłębiami |4j. Identyfika­
cja pokładów węgla prowadzona za pomocę poziomów tonstBjnowych w zagłę­
biach RFN pozwala na bezbłędne planowanie i przygotowanie eksploatacji. 
Przynosi to często korzyści ekonomiczne (w min marek) dzięki lepszemu 
ukierunkowaniu robót górniczych.

Analiza poziomu tufogenicznego w pokładzie węgla oraz jego przejawy w 
innych niż węglowe środowiska sedymentacyjne ma też znaczenie przy rekon­
strukcji paloogeografii obszaru zagłębia. Dalszym zagadnieniem natury eko­
nomicznej {last but not least) może być gospodarcze wykorzystanie odmian 

skalnych tego surowca.
Badaniami petrograficznymi powinny też być objęte grube warstwy pias­

kowców, występujęce w sęsiedztwie bilansowych pokładów węgla. W szczegól­
ności powinny dotyczyć rodzaju i ilości lepiszcza. Wyniki analiz mogę być 
wykorzystane w przyszłej kopalni do doboru metod i środków zwalczania nad­
miernych ciśnień i wstrzęsów górniczych - poprzez niszczenie lub osłabie­
nie pierwotnej struktury tych skał.

5. ZAKOŃCZENIE

Proponowane kierunki badań nie wyczerpuję zagadnień dotyczęeych wyko­
rzystania kompleksu informacji zawartego w dokumentacji geologicznej 
otworu wiertniczego. Intencję szerszego omówienia było tylko przykładowe 
uzasadnienie celowości i konieczności rozpoczęcia różnokierunkowych prac 
geologicznych, która w konsekwencji - oprócz bezsprzecznych korzyści nau­
kowych - prowadzić mogę do zwiększenia stopnia wykorzystania zasobów wę­
gla kamiennego. W artykule nie poruszono zagadnień możliwych do dalszego 
wykorzystania z dziedziny geofizyki otworowej, problemów petrograficz-



'Potrzeba kÓBpleksowéj analizy. . . 49

nych węgli 1 skał lub hydrogeologicznych występujących w głębszych pozio- 
mach (w znaczeniu górniczym) utworów karbońskich. Olbrzymią rolę przy 
scalaniu wyników wierceń powinna odgrywać technika elektroniczna. W pol­
skich warunkach można przyjęć, ie prace komputeryzacyjne w dziedzinie 
gromadzenia i przetwarzanie informacji o złożach karbońskich sę na eta­
pie rozwojowym. Osobne zagadnienie stanowi koncepcje bsdań nad zwiększe­
niem 3topnia wykorzystania i reprodukcji zasobów węgle kamiennego. Takie 
koncepcje badań sę precyzowane [ll] . Dotyczę głównie:

- całokształtu wybierania pokładów cienkich, które w nadchodzącym stule­
ciu będę podstawę górnictwa polskiego,

- zasobów przemysłowych dotychczas nie udostępnionych (poniżej obecnych 
czynnych i w budowie poziomów eksploatacyjnych; zasoby te stanowię 5!$> 
ogółu zasobów przemysłowych węgla kamiennego w Polsce),

- programów likwidacji kopslń (wybrania pozostałych zasobów bilansowych - 
obecnie nie zakwalifikowanych do eksploatacji) o zanikającym wydobyciu,

- wizji przyszłościowej eksploatacji górniczej eliminującej skutki wybie­
rania na powierzchnię.

Przytoczone w referacie możliwości i potrzeby badań dowodzę konieczno­
ści dokonania reorientacji geologicznych badań naukowych w nadchodzącym 
okresie. Równocześnie stanowię próbę wskazania konkretnych propozycji no­
wych kierunków badań 1 oczekiwań związanych z postępem naukowo-technicz­

nym.
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nOXPEEHOCTb B KOMHJIEKCHQM AHAJIH3E P£3yjIbTAT0B 
EyPOBO-AOK/MEHTAIXKOHHHX PABOT BHnOJIHEHHHX 
HA 3AHACH0M TEPPHIOPHH M R  R Y M  rOPHOrO flEJLA H rEOJIOrHH 
(cyUMHPOBAHHE H 0B0HŁEHHE PESyjIblAIOB HCCJIEflOBAHHii)

F e s c u e

B CTaiLe noA^tepKKBaeTCH» hto b nocaeAHee 20-th aerae xapaxTepa3yeTca 
POCTOM rjlyÓHHH H ypOBHA AOKyMeHTHpOBaHHKX CypOBHX CKBaZHH. OAHOBpeUeHHO Ha 
pe3epBHHX rOpHMX TeppHTOpHHX BbmOAHHCTCK: HO HeCKOabKO HCOaeAOBaTeabCKHX 
cKBaiHH. PaOoiu oKaH^utBacTCK cociaBJieHHeM reoaoraaecKofi Aoicyiiehtauaa 3aae- 
xeft, b Koiopiuc Hcnoab3yeToa ToabKO aacib HHipopiiaiiHH, noayaeHHoii npa CypeHaa 
CKBaxHU. He npoBOA«Tca AaabHeSmae padoiH. B to xe Bpeua ua ooHOBaHHH npoae- 
aaHHbK cKBazHH h noayaeHHOfi HB$opuanHH, HMeeTca BoauoxHocib onpexeaeHaa 
ito -r iry npOHHMS B3aEM03aBHCHUOCTH UeXJtJ CeAHMeHTaEHOHHtOI H TeKTOHHEeCKHM pa3- 
bhthhuh, ra30H0CH0Cibc, neiporpa<5>Eeii yraa h oapyxacsiHX oksji a reHeTaaecKHMa 
oÓycaoBaeHHOCTHMH BuciynaHZH rasoB, TeunepaTypu ropHoii nopoaa b cKBaxaHe 
hah 6AH3xoft oxpecTHOoiH a laaxe pemeHaa Apyrax reoaoraaecKax a ropamc npo- 

Oaeu.
B ctaTbe npeAaaraeTca, htoSh xaabBetoae paCoTu npoBoAHaaob b pauxax Ha- 

yąaofi nporpauaa 3aaKTepeooBaHHbaiH HHCTHTyiaiiH, BH3auH a npoeaTHHua 6»po.
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THE NEED FOR A  COMPLEX ANALYSIS OF THE RESULTS OF DRILLING - 
DOCUMENTARY WORK, CARRIED OUT IN RESERVE MINING REGIONS 
FOR THE NEEDS OF MINING AND GEOLOGY 
(INTEGRATION AND GENERALIZATION OF RESULTS)

S u m m a r y

The last 20 years are characterized by an increase of the content and 
level of the documented bore holes. Several drilling holes (series) are 
carried out in the reserve mining areas simultenously. The work ends with 
the preparation of geological documentation of the deposit resources in 
which only a part of the information contained in the elaborations about 
bore holes is utilized. No further work is done, pointing at the proces­
ses and geological or mining conditions within the region studied. On the 
basis of a set of information from a series of bore holes, there is a 
possibility of the determining, among others, of: the relationship be­
tween sedimentary and tectonic development, gas capacity, petro­
graphy of coal and surrounding rocks and the genetic conditions of the 
occurence of gases, temperature of the rock mass in the hole or in the 
region, as well as of solving other geological and mining problems. It is 
suggested that further integrating work be conducted within the framework 
of a scientific program, by the interested institutes, universities and 

designing offices.


